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W dniu wczorajszym, poświęconym czci MARYI 
P o c i e s z e n i a , mnóstwo ludu napełniało Kościół XX. Au- 
gu stjan ów , do którego z całą wymową Apostolskiego 
ducha, przemówił X. Paweł S top iń sk i, Definitor XX. 
R eform atów , w  czasie uroczystej Summy, celebrowanej 
przez W. JX. Laurentego, Ex-Prowincjała tegoż Zgro
madzenia. Podobnież na po-południowem Nabożeń
stwie, X. Optat P odlask i, Kaznodzieja Zgromadzenia 
XX. R eform atów , wykazał wielkość dobrodziejstw 
BOGA; a przy Benedykcji P a p i e z k i e j , X. Wilhelm P io
tro w icz , Promotor Arcy-Bractwa przy tymże Kościele, 
zachęcił Wiernych do ufności w MARYI, jako Matki 
ZBAWCY Świata.

Wczoraj, w  Kościele P ow ązkow skim  Śgo K a r o l a  Bo- 
rom eusza, obchodzoną była Uroczystość z wystawie
niem N. SAKRAMENTU. W czasie Summy celebrowa
nej przez W. JX. Leskiego, Amatorowie muzyki, wyko
nali Mszę Nr 9ty J. K. Chwaliboga, oraz Modlitwę An
toniego Tejchmana.

W  zeszłą Sobotę, przy podwojonej gorliwości robo
tników, zachęcanych przez W.JXdza Walerjana S u rte ll, 
Prowincjała Zakonu XX. K arm elitów  bosych, ukończo
ną została z ofiar pobożnych restauracja Ołtarza N. 
M ARYI S zk a p lerzn e j, w Kościele wyż wspomnianych 
Zakonników na K rako:-Przed:. Ołtarz cały, pięknej 
struktury wieków ubiegłych, białym kolorem na nowo 
pociągnięty, bogatemi złoceniami przyozdobiony, odno
w ił bardzo starannie Fabrykant tutejszy P. Walenty Ja- 
dlow sk i. W Ołtarzu umieszczono dwa nowe piękne o- 
brazy, pędzla P.Raf: H adziew icza, Starszego Nauczycie
la Szkoły Sztuk Pięknych. Główny z tych obrazów, 
wymiarów znacznych, w Ołtarzu samym znajdujący się,
wyobraża MATKĘ BOZKĄ z D z i e c i ą t k i e m  JEZUS do
ręczającą S z k a p l e r z  Sty, Stcmu S z y m o n o w i  Stochju- 
szo w i  (Sztok), Jenerałowi Zakonu K arm elitańskiego  
(w  XIII wieku); drugi, zawarty w medaljonie nad Ołta
rzem, przedstawia Sgo E l j a s z a , unoszonego do Nieba na 
wozie ognistym, wtedy kiedy ten dotąd żyjący Sługa RO
ZY, płaszcz Swój E lizeu szow i Uczniowi Swojemu od
daje. Obaobrazygodnesą pędzlaMistrza, który je uskute
cznił, a świadcząc w potomności o jego talencie, staną 
się zarazem pamiątką pobożnej ofiary, jaką z pracy swo
jej. ku Chwale NAJWYŻSZEGO uczynił. Pod obrazem 
SzKAPLERZASgo^umieszczono nowy, piękny, w szczątki 
licznych ŚŚ. PAŃSKICH bogaty Relikwiarz, którego u- 
branicm i ułożeniem, zajęły się i dokonały je bardzo gu
stownie, PP. W izy tk i W arszaw skie . Relikwiarz wspo- 
mniony, mieści: Głowy Śgo F l a w j u s z a  i Dwóch To
warzyszek Śtej U r s z u l i  PP. i MM.; kości Sgo J a k ó b a  
Apostoła; kości Śtej T e r e s s y  i pismo J e j  własnoręczne; 
kości SŚ. H e r k u l a n a  i S e w e r y n a  MM., P a u l i n a  M., 
P r o t a  i H y a c y n t a , K o n k o r d j i  M., F a b j a n a M . ,  S a l w i a -  

n a  M., A b u n d j u s z a  M., F e l i c y a n n y , B o n i f a c e g o , F a u 

s t y n a , T r o f i m a  i Innych.— Wczoraj od godziny 9ej z ra
na do w pół do lOej, na wieży Kościoła XX. K arm eli
tów , grała na cześć PANA i MATKI CHRYSTUSOWEJ,

Jutro, Sgo Szczepana K.

dobrana muzyka z instrumentów dętych. Tymczasem 
w Kościele, uszykowały się we dwa rzędy od drzwi Za- 
krystji aż do samego Ołtarza N. MARYI, z światłem ja- 
rząeem, Bractwa miejscowe: S z k a p l e r z a  Śgo, R ó ż a ń 
c a  Śgo, M ularskie, Ś. W i n c e n t e g o  F ererjusza; P r z e 
w oźników , Śtej B a r b a r y ; S to la rsk ie , ŚŚ. M i c h a ł a  Ar
chanioła  i A n i o ł ó w  S tró żó w ;  oraz Panieńskie, Śtej T e 

r e s s y . O godz: 9 7 2, Zgromadzenie XX. K arm elitów , 
poprzedzając Celebrującego Prowincjała, udało się pro- 
cesjonalnie przy salwie trąb i kotłów, z Zakrystji do no
wego Ołtarza. Tu W. JX. S u r te ll,  z upoważnienia JW. 
Biskupa Administratora Archi-Dyecezji W arszaw sk ie j, 
dopełnił poświęcenia Ołtarza podług Rytuału Kościoła 
Śgo, a następnie zaintonował Hymn: W ita j KRÓLO
WO z  Nieba, i  L itanją  do N. MARYI. Po ukończeniu 
tych Modlitw, Celebrujący odprawił solenną Wotywę na 
intencję tych wszystkich, którzy przyłożyli się do odno
wienia Ołtarza. Nabożeństwo zakończyła Antyfona: P od  
TW O JĄ  Obronę; poczem zwykłe Nabożeństwo na Nie
dzielę przepisane, miało miejsce.

W dniu 7 (19) z. m. raczył przybyć z P etersbu rga  do 
M oskwy, J e g o  C e s a r s k a  W y s o k o ś ć  Xiążę P i o t r  G e o r -  
g i e w i c z  O ldenburgski.

Do tejże stolicy przybył dnia 6go (18) Sierpnia, Jene
rał Jazdy, Jenerał-Adjutant, Hrabia Alexy Teodorowicz 
Orłów, Prezes Rady Państwa,

W dniu 8in (20) Sierpnia, raczyli przybyć do M oskwy 
z P etersbu rga , I c h  C e s a r s k i e  W y s o k o ś c i  W i e l k i  X 1 4 -  

ż ę  M i k o ł a j  M i k o ł .a j e w i c z  i W i e l k a  X i ę ż n a  A l e x a n d r a  
P i o t r ó w n a .

W dniu tymże przybył do Moskwy, Hrabia Włodzi
mierz Teodorowicz A dlerberg , Minister Dworu C e s a r 

s k i e g o .
Na statku parowym W łodzim ierz, przybył z S te ttin a  

do P etersbu rga , Baron v. Seebach  zMałżonką.

Główna Kassa O szczędności.— W  tygodniu upłynio- 
nym do dnia 19/ 3 i Sierpnia r. b. włącznie, wydano xią- 
żeczek nowych 67; na które, tudzież na dawniejsze, 
w  308 wnioskach, złożono rs. 4>936 k. 65. Na żądanie 
52 Uczestnikom wypłacono (prócz procentu za rok 
bież: rs.26 kop. 83), rs. 2 ,733 k. 84, i umorzono xiąże- 
czek oszczędności 16. Przeto Uczestników 8,008, po
siada kapitał rs. 303,508 kop: 66.

Powrócili do W a rsza w y, JJWVV.: Radca Tajny Ł ę-  
sk i, Dyrektor Głó: K.R. P. i S., z wsi Tułowic; i Radca Taj
ny, Senator, R ogoziński, z S zu lm ierzyc .

JW. Xiądz Tadeusz Hr: Lubieński, Biskup R odopoli-  
tański, Sufragan Dyccezji K ujaw sko-K aliskiej, przyje
chał zW łocław ka.

JW. Rzeczywisty Radca Stanu Gauger, Doktor Medy
cyny, przyjechał z D rezna.

Wyjechali z W a rsza w y:  JO. Xiążę E ristow , Radca 
Tajny, do P etersbu rga , iJW . Jencrał-Lejtnant M uller, 
do B rześcia-L itew skiego.
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ieważ w r. b. spodziewamy się w Częstochowie 
rzy lu sk ieg o , Arcy-Biskupa Poznańskiego  i Gnie- 
kiego , donosim y przeto, iż 18go z. m., Jego E x- 
'a  w yjechał z Poznania  do B erlina  i z tam tąd 
ę przez W iedeń  do Granu, na obchód poświę

cenia Katedry Królestwa W ęgierskiego. Arcy-Biskup 
wiezie ze sobą Relikwie Sgo W o jc ie c h a , w  wspaniałej 
skrzynce starożytnej. O p ó ł mili od Granu , K ardynał 
Prym as W ęgiersk i, Arcy-Biskup S citow ski, przyjm o
wać będzie Relikwie te na czele processji, i uroczyście 
w prowadzi je  do miasta. Arcy-Biskupowi Poznańskie
mu  towarzyszy Dr. B itte r , Kanonik Katedralny Po
znański. Z powrotem , Arcy-Biskup P rzy lu s k i  od>viedzi 
Kraków  i Częstochowę, co zapewne nastąpi dnia 8go 
W rześnia.

Dziś, o godzinie 5tej po południu, wyprowadzenie 
zw łok ś. p. Józefa Gebhardta, Urzędnika Kancellarji 
JO . Mię c ia  N a m ie s t n ik a  i Sekretarza W. T. D., z Kapli
cy XX. R eform atów  na sm ętarz Pow ązkow ski; a jutro 
żałobne Nabożeństwo w K ościółku tego Towarzystwa 
Dobroczynności, którem u Nieboszczyk oddawał z całą 
duszą wszystkie niemal chwile życia swojego, gdy już 
człowiek czuć i pojąć zdolny wielkie znaczenie dobrego 
czynu, i uroczystość obowiązku poświęcenia.

P. S tanisław -Serafin  L ipiński z Lukowa, pracuje 
także nad żniwiarką, którą w r .  p. ma oddać pod sąd 
Publiczności.

Mazur ofiarowany Całemu Ś w ia tu , skom ponowany i 
ułożony na fortepjan przez Andrzeja R ajczak, grywany 
przez orkiestry W arszaw sk ie , wyszedł nakładem  sk ła
du nót muzycznych Ignacego Klukow skiego; cena ko
piejek sr: 15.

W  Kronice rozpoczętą została powieść J. I. K rasze
w skiego, p. n. Choroby wieku.

Gazeta Niemcy w Frankfurcie nad Menem wycho
dząca, zawiera w kwartale bieżącym w tłóm aczeniu, Je
dynaczkę, powieść Korzeniowskiego, oraz niektóre u- 
stępy z Nie-Bajek.

Oprócz P lacu  U jazdow skiego, robią także przygo
towania i w innych miejscach, jak  np. w O grodzie S a
skim , gdzie w dniu 7 W rześnia, ma zajaśnieć urocza 
illuminacja.

Obecnie Częstochowa  licznie jest zwiedzaną przez po
bożnych, jako w epoce Odpustów. Na d z icń S b .m ., zje
chać ma jak  zwykle Wyższe Duchowieństwo, którego 
obecność powiększy obchód dnia tak Uroczystego. Przy
byw ają i w tym roku  jak lat dawniejszych kom panje po
bożnych, chociaż nie w takiej liczbie, najwięcej z okolic 
Częstochow y, tu  w kraju  położonych, jak  np: z K ru szy 
n y ,z  T ru skolas,\ t.d . Ostatnich strój malowniczy zw ra
ca uwagę przybyłych, składa się ze spencerka i spódni
cy granatowej, na głowie chustki, na niej kapelusza gó
ralskiego, pończoch z klinam i i trzewików na korkach 
czerwonych. Dla wieśniaków pora obecna, jako po żni
wach ukończonych, jest niejako wytchnieniem po pra
cy; spieszy przeto kmieć do Cudownego Obrazu o b ło 
gosław ieństwo na przyszłość i dziękuje MATCE NAJ
ŚW IĘTSZEJ zaprzeszłość. Rozrzewniającem jest przyj
mowanie i pożegnanie kom panji. p 0d Figurą, Kapłan 
m am ow ę do pontników, zbierających się przy towarzy
szeniu kapeli Kościelnej, a słow a jego niejednokrotnie 
do płaczu pobudzają słuchaczy; każdy z odchodzących

niesie do domu to welon MATKI BOZKIEJ, to Obraz, to 
Szkaplerz; w Kościele (którego wieżę odnawiają nate- 
raz) do konfessjonałów  natłok  wielki. Miasto całe wzo
rowy odznacza porządek; żebracy, którzy rzeczywiście 
zasługują na jałm użnę, m ają tabliczki przez W ładze wy
dane, jako potrzebujący wsparcia; dorożki m ają taxy 
przepisane. W łaściciele tylkohoteli w ogólności dobrzc- 
by uczynili, gdyby wzorowszą zaprowadzili czystość po 
num erach, dawali świeższą pościel, odmienili meble i 
tym  podobne, a tak ściśle z w łasnym  ich interesem po
łączone zmiany, zaprowadzili. Cukierń jest kilka, w  S ta 
r e j  Częstochowie w domu G rodzickiego, P .W o d zyń -  
skiego, gdzie są dobre lody, i druga przy ulicy S. 
B a r b a r y , przy której jest dom zajezdny, restauracja i ła 
zienki, stanowiące niem ałą dogodność dla mieszkańców 
miasta. Jedzenia smaczne znajdą się u M ajewskiej, o- 
bok W odzyńskiego  cukierni, solone w hotelu przy kolei. 
Na Częstochówce, są dwa handle win, znane od bardzo 
dawna, P . Ferencowicza, i Pani M aszadro. Przy kra
m ach z biżuterjam i, sprzedają przekupki gorącą z sa
m ow ara herbatę, zwyczaj ten dobrze aby się upowsze
chnił, bo by zastąpił rozpalającą gorzałkę. W yborne 
piwo bawarskie  dostarcza wieś Błeszno  (J W. W ejchert), 
fabrykuje je  P. Ras, butelka kosztuje kop: 12. Przy 
Sfary?n Rynku, jest ogród P. Kra ft,  zwiedzić go należy 
jako obfity w dowcipy; na ścieszkach postawione są dro- 
goskazy z napisam i: do K alisza , do W arszaw y, Gdań
ska, i b d.; w innem miejscu napis: »Dzicń dobry” ; na 
chorągiewce: »BOZE, daj deszcz” , a na drugiej stro
nie: »BOZE, daj pogodę.” Altany m ają takie napisy: 
iiBachiisa”, i t. d., ubrane są we freski i przystrojone 
poezjami, np:

T u  odpoczynek,
Dobry na przekąskie szynek.

*
*  *

N a grzeczności nikt nie trac i,
Kto co kupi niech zapłaci;

a w końcu taki sens m oralny:
W szystko  dla przyjem ności osób urządziłem ,
P roszę  kw iatów  nie zryw ać, bo z pracą sadziłem.

Osobliwością także w tym ogrodzie, są dwa niewielkie 
o rły  w klatce przechowywane.—  My jednakże przeno- 
siemy ogród Ferencowicza, w którym  mniej może do
wcipu, ale więcej poezji i cienia. W racam y się do kra
mów; prócz Obrazów, Krzyżyków, różnych w izerun
ków, sprzedawane są B unclauzkie  imbryki kam ien
ne, lecz sław nych garnuszków  czerwono-polewanyeh 
z żółtem i obwódkami, już nie ma, z powodu zamknięcia 
tej fabryki, która w Prusach  exystowała o 5 mil w\ Czę
stochow y; sąjednakże białe fajansowe dzbanuszki, i t.d ., 
z fabryki o 10 mil od Bunclau  odległej; flaszki do wody 
od Stej B a r b a r y , pochodzą z fabryki Jasień, wsi doJ W. 
Niep oko jeżyck ich  należącej.— Owoców w Częstochowie 
brakuje tego roku, jest to kontrast z Gostyńshiem, gdzie, 
jak  nam  powiadano, drzewa podpórkam i są wzmocnio
ne, tyle m ają owoców. Od owoców przechodziemy dp 
xiążek, bo to owoc duchowy; oto wpadła nam  xiążka, 
o której wyjściu nigdzie nie czytaliśmy, jest to »Historja 
Józefa  w E gipcie, sprzedanego przez rodzonych braci” , 
z francuzkiego  przetłumaczona, prozą i wierszem, i 
wydana w drukarni Paw ła Skoczyńskiego, 1843 roku  
w Częstochowie. (Dla bibliograficznego katalogu, wia
domość ta przydać się może).
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R ada S zczegó łow a  Opiekuńcza S zp ita la  S ła ro za -  
honnych w W a rsza w ie . Postanowieniem  Rady Admini
stracyjnej Królestwa, wyłączna sprzedaż jab łek  ra j
skich i palm oddaną została na korzyść Szpitala tutej
szego. Rada Szczegółowa ostrzega więc osoby intereso
wane, iżby nikom u bez upoważnienia Rady tutejszej.palm  
zielonych pod żadnym pozorem nie udzielały; wrazie bo
wiem przeciwnym, ulegną karze oznaczonej Postano
wieniem JO. Xięcia N a m i e s t n i k a  Królestwa z d. 27 Paź
dziernika (8 Listopada) 1853 r. Mający zaś palmy do 
sprzedania, zgłosić się zechcą każdodziennie prócz dni 
święto-uroczystych do Kancelarji Szpitala tutejszego 
przy ulicy Pokornej pod N r 2098, gdzie do dnia 1 (13) 
Października r. b. Rada Szczegółowa jak co rok takowe 
objekta o ile się do religijnego użytku zdatne okażą, ry
czałtowo zakupi i um ówioną cenę bezzwłocznie wypłaci.
Z upoważnienia Opiekuna Prezydującego Członek Rady,
J. Centnerszicer.—  Sekretarz M. Hertz.

W jednym z ostatnich num erów lllu s tra c ji Francuz- 
kiej, zamieszczonym został portret Panny Spezia, nate- 
raz Prim a-Donny Opery W łoskiej w P aryżu . V. Spezia  
w r. 1853 była w W arszaw ie, i należała do truppy A r
tystów Włoskich, podówczas goszczącej, wraz z Panią 
Marcora, P. Bremond, Zuchini i dotąd pozostającymi 
PI*. Ciajfei i But.fi.

W czoraj, tak jak Niedzieli poprzedniej, spacer po-po- 
łudniow y w Ogrodzie Saskim , uprzyjem niała g rą sw oją 
orkiestra wojskowa.

W  zeszły P iątek na targach W arszawskich  i Prag- 
skich, płacono: ży ta  czetw: rs. 8 kop: 83, pszenicy  
rs. 11 k. 81, jęczm ienia  rs. 8 k .2 0 , owsa rs. 4 kop. 68, 
masła  pud rs. 7 k. 60, słoniny  pud rs. 6, karto fli czet: 
rs. 2 kop. 87, okowity wiadro rs. 5 kop. 28, szumów/ci 
Wiadro rs. 3 k. 17.—  Sprowadzono w d. 29 z.m . na larg 
P ragski z Cesarstwa przez tutejszych i zagranicznych 
Kupców: wołów  sztuk 743, z różnych miejsc Króle
stwa w ieprzy  343, cieląt 854, baranów  820; z tych 
zakupili: rzeźnicy tutejsi na konsum eję mieszkańców, 
wołów sztuk 572; na prowincję 137, na liwerunek 
34; zaś w ieprzy  zakupili rzeźnicy tutejsi 300, barany 
Wszystkie.

W y szum iała się  ostatnia lunacja, czyli ostatnia kwa
dra, a w yszum iała się rzeczywiście, bo odznaczyła się 
wichrem, deszczemj i piorunam i. W Sobotę jeszcze, ja k 
by na zakończenie tego szum nego  dramatu, złam ała je 
dną z lip ozdabiających głów ną Aleę, w blizkości Ogro
du Botanicznego. Zjawienie się jednakże nowiu, zmie
niło  stan rzeczy, i od wczoraj zaraz zabłysła nam prze
śliczna pogoda. Pogoda ta była tern pożądańszą, że 
ciągłe deszcze już się przykrzeć zaczęły. Starano się 
więc z tej odmiany korzystać; myśliwcy pociągnęli na 
polowanie; m iłośnicy świeżego powietrza, po-za obręb 
W arszawy; ci do ogrodów, ci na muzykę, jak  np .W en- 
tz la  w Arkadyi, która wczoraj przepełniona była Pu
blicznością; a inni znowu na wystawę kwiatów, która 
Jak wczoraj donieśliśmy o tern,jeszcze na dni kilka, z p#o- 
Wodu trwających niepogod, przedłużoną została^ Ży
czymy zatem korzystać z pięknego czasu, i zwiedzić po
m iecioną wystawę, bo rzadko coś piękniejszego a na
gromadzonego w jednym  miejscu, można dziś wi
dzieć.

Doktor Leo, pow rócił z zagranicy.

Dziś w ogrodzie przy ul: D łu g ie j  N° 586 h. w domu W . 
C yprysiń sk iego , przy rzęsistem oświetleniu, orkiestra 
P. R ajczaka , grać będzie.

W czoraj, Kassy w obu Teatrach jeszcze przed rozpo
częciem widowisk zamknięte zostały, i nie dziw; do 
W ielkiego Teatru bowiem ściągnęła słuchaczy chęć 
przypom nienia sobie od tak dawna nieprzedstawianej 
u nas Opery Niema z Portici; do Rozmaitości nowa ory
ginalna Krotochwila p. n. Nad Wisłą. Zbytecznem by 
było  mówić o piękności wznowionej Opery, bo któż nie 
zna tego arcy-tw oru będącego podstaw ą sławy znako
mitego Aubera, musimy tylko oddać sprawiedliwość 
doskonałem u wykonaniu onej, pod kierunkiem  D yre
ktora Opery P. Quatrini. W  obecnem przedstawieniu 
wszystkie role na now o rozdane były, z w yjątkiem  Pan
ny Gwozdecliiej, która jak  dawniej, tak i wczoraj rolę 
Fenelli z niepospolitym oddała talentem , i Pana Kle
c zy  ńsłi je go, przedstawiającego także kiedyś rolę Alfon
sa. Opera przecież przez ten nowy skład  w ykonaną by
ła  wybornie, m ianowicie: Pani G ruszczyńska, PP. Ma
tu szyń sk i  i M iller, zasłużonem i okrywani byli okla
skami, jako  też wzorowo odśpiewane chóry. Po ukoń
czeniu przyw ołani zostali: Panna Gwozdecka 6-kroć, 
Paru G ruszczyńska  4-kroć, PP. M atuszyński 6-kroć i  
Miller 5-kroć., Po Tańcach: Wszyscy i oddzielnie Pani 
Stolpe, Panny -.Kozłowska, Oliwińska, Stefańska. P P .; 
Meunier, Popiel, Kwiatkowski i Majewski po 2-krock 
W Teatrze Rozmaitości przedstawiona Krotochwila p. n_ 
Nad W isłą, nie ma pretensji, ani do zawiłych intryg, ani 
do odznaczających się charakterów , jest to prosty obra
zek, szkicowany na tle tutejszem, którego głów ną zaletą 
są śpiewki ludowe. Publiczność przyjęła tę drobnostkę 
z przyjemnością, z jak ą  zwykle przyjm uje każde rodzi
me dzieło. Pani Mazurowska, PP. Panczykow ski i  
Chomiński, głów nie wsparli tę Krótochwilę swojemu 
talentami. Oj ci nasi Artyści! jakże oni często z serde- 
cznem współczuciem zbawcze podają dłonie Autorom, & 
jak rzadko w sądach PP. Krytyków wynagradzani za to 
bywają. K rotochwilą tą  przysłużył się scenie naszej P~ 
W ieniarski. Po ukończeniu przywołani zostali: Pani 
Mazurowska, Panna Fi gars ka  2-kroć, PP. Panczyko
w ski 3-kroć, Chomiński 2-kroć i Buliński. Po K om ; 
Mularz, PP. Bódurkiew icz  i Swieszewski.

Dziś i ju tro , w ogrodzie zwanym Zacisze, przy u licy  
D ługiej Nro 590, w domu W. Tysler, utrzymywanymi 
przez V. Zygm unta, grać będzie wielka orkiestra P. Jacobi. 
Między innem i, wykona ulubione KrakowiakiKąlskiego- 
Ogród rzęsisto uilluminowauy będzie. W łaściciel dołoży 
starań, aby zasłużył na zadowolenie gości.

A nglja . Londyn, 27go S ierp n ia .—  Wyjazd Królo
wej do Szkocji,, nastąpi ju tro  rano. Towarzystwo kolei, 
żelaznej Great-Northern, przedsięweźmie tym razem  
stosowne środki, aby podróż ta nie doznała, jak to m iało  
miejsce w r. z., opóźnienia. W iadomo, iż wówczas wa
gon Królewski tylko co się nie zapalił, skutkiem zbytnie
go rozgrzania osi.—  Rodzina byłego Króla Oude, w krót
ce przesiedli się z Southam pton  do Londynu, gdzie już 
najęto dla niej kilka domów w R egen ts-P ark .—  O gło
szono tu, iż przywóz zboża i mąki do wysp Kanaryj
skich, jest dozwolony; wzbronióny zaś ztamląd wywóz 
żyta i karto/li.—  Z Malty szybko wyprawiają do rozm ai-
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tych miejsc znajdującą się tam  legję A nglo-W łoską. 
388 podoficerów i żołnierzy odpłynęło do Genui, 750 
zaś Oficerów, podoficerów i żołnierzy, którzy nie spo
dziewali się widać znaleźć środków utrzym unia w S ar-  
ilyn ji, udali się do Liverpool. Legioniści, którzy zbiegli 
z arm ji au strjack ie j, lub wstąpili do służby bez pozwo
len ia A u strji, udadzą się także zapewne do A nglji, cho
ciaż Konsui A u strjack i  w Malcie zawiadomił, iż odzna
czający się dobrem  postąpieniem m ogą wracać do kraju. 
Czterystu A ustrjaków  przyjęło to zapewnienie, i otrzy
m a ło  paszporta do Wenecji. —  Los legji niem ieckiej 
dotychczas nie jest rozstrzygnięty. W czoraj odbywał jej 
przegląd Xiążę Cam bridge. Zdaje się jednak, że legja 
ta  w krótce rozwiązaną zostanie. (St: Anz:).

Ułaskawiony po długo-letniej deportacji chartysta 
F orst, w rócił do Irlan d ji, i na nowo rozpoczął agitacją 
za tajnem  głosow aniem , jednorocznem  Parlamentem, 
dyetami dla deputowanych, i t. d .—  Kawaler Ch: E ast
lan d  de Michele, został mianowany Konsulem A ngiel
sk im  w P e t e r s b u r g u .  (N. Pr: Ztg).

Au st r ja . W iedeń, 28go  S ierp n ia .—  Poseł Turecki 
X iążę Kallim achi, dziś w południe w ręczył na p o słu 
chaniu Cesarzowi, swe listy wierzytelne. Tożsamo usku
teczn ił na godzinę wprzód P oseł P ortu ga lsk i, Baron 
Roberedo. (Sclil: Ztg).

A z ja . Z  Bom bay, 29go Lipca, (wiado: telegr:). —  
W  P eshaw er  wybuchnęły mało-znaczące zaburzenia.—  
W  Rangun  został zamordowany Następca Tronu B ir
m ańskiego. (Schl: Ztg).

F ra n cja . P a r y ż  27 Sierp:.  —  Telegraf elektryczny 
między P aryżem  a B ia rr i tz ,  jest w ruchu nieustannym. 
—  D onosiliśm y już z depeszy telegraficznej o trzęsieniu 
ziemi w A lg ierji. Pierwsze dało się uczuć 21 b. m, wie
czorem. W  A lg ierze  było ono słabe, w Konstantynie  
i Bona, silniejsze, ale straszliwe w Philippeville, gdzie 
się powtórzyło dnia następnego. Dzwonnice i wieże po- 
zapadały s ię 'w  części, wicie domów jest uszkodzonych, 
lecz na szczęście n ikt życia nie stracił. Koszary i szpita
le m usiano opróżnić. Ludność obozowała po-za miastem 
lub w ydaliła się. Wiele wsi okolicznych jest także znisz
czonych.—  W  kończącym się roku fabrycznym, wy
robiono we Francji cukru krajowego 92 miljony kilo
gram ów ; gdy tymczasem w poprzednim, fabrykacja wy
nosiła  tylko 44 m iljony. (St: An:).

Nadeszłe tu  z T u ryn g ji wiadomości zapewniają, że 
żaden m anifest O rleanistow ski nie będzie wydany za 
dojściem do pełnoletności Hr: P a ryża .  —  Xiążę Napo
leon  p rzyby ł23b . m. do Bergen w N orw egji.— W  Jar-  
din  des Plant.es postawiono m arm urow ą statuę Michała 
Adansona, znakomitego botanika.—  Dziś zapadł wyrok 
trybunału  le j Instancji w znanej sprawie spadku Pesca- 
to re . Sąd uznał małżeństwo P esca torego  z Panią W e
ber, tajem nie zawarte, za nieważne, odsunął ją  od pra
w nej wspólności m ajątku i skazał na koszta procesu.— 
(Neue P r: Zeit:)-

Kom m isja mająca wydać dzieła i listy Napoleona Igo 
.zebrała już 25 ,000  rozmaitych dokumentów. Jest to 
praca tak wielka, iż zaledwie za lat 2 lub 3 ukończoną 
będzie. Obecnie K o m m isja^  ta zajmuje się sławnem i 
C zerw onem i N ięgam i, zawicrająceini listy pisane do 
Napoleona, a szczególniej odXiążąt panujących. Xięgi te

oddał sam Napoleon  w r. 1815 do przechowania K rólo
wi Józefow i. Niewiadomo jednak czy korrespondcncje 
te w zupełności ogłoszone zostaną. (Schl: Zeit:).

Fregata Francuzka, wysłana dla zawiązania stosun
ków z Japonją, zawinęła 27go Maja do Nangasaki. —  
Ewakuacja Grecji, z powodu zawarcia pokoju, jest w pra
wdzie uchwaloną, ale term in jej bynajmniej nie jest o- 
znaczonv, jak to mylnie głoszono. —  Xiążę A dalbert 
z M ałżonką, Infantką A m elją. spodziewani są w B iar
r i t z .  M ałżeństwo to jest skutkiem wzajemnej sk łonno
ści, a nic rachunku politycznego i finansowego, gdyż 
wiadomo, że Infantka nie ma prawie żadnego posagu. 
Ma ona być bardzo piękną. (Indep: Belge).

H isz pa n ja . M adryt, 27go  S ierpn ia , (wiad: telegr:).—  
W edług dziennika Espana, podarunki ślubne Infantki 
A m elji warte są przeszło 4 miljony realów. W yprawa 
jej ma być także nadzwyczaj piękną i kosztowną. —  Je
n era ł Z apatero  rozw iązał wszelkie stowarzyszenia fa
brykantów  i robotników  w K atalonji. —  Z Barcellony  
wyprawiono do Ilaw anny  187 osób, skazanych do s łu 
żby w kolonjach za udział w  ostatnich zaburzeniach. —  
P oseł H iszpański w M exyku  o trzym ał dymissję.— Kró
lowa przyjęła prośbę Jenerała San-M iguel o dymissję 
z posady Dowódcy halabardystów. (St: Anz:).

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Abramowicz Stan: Ob: z Pniewnika nr 2668; Brykczyński Stan: 

Oby: z Rudzieńca nr 1072; Burski Żelisław Ob: zPaprotni nr 1775; 
Cliotkowski Waleń: Oby: z Potoku nr 2743; Karczewski Patrycy 
Oby: z Ciepielowa nr 625; X. Pociej Jan Rektor Semina: z Chełma 
nr 625; Rudnicki Lud: Oby: z Chotczy nr 614; Baron Sztempcl dym: 
Szlalis Jintm: zEkaterynosławia nr 414.

tP y jec h a li : Brzeziński Kaje: Oby: do Lublina; Domaszewski 
Emil Ob: do Korzenia; Kostrzewski Piotr Ob: do Mińska; Xieprzecki 
Jan Ob: doLazęki; Zaleski Leon Ob: do Cesarstwa.

P rzy  jechali koleją żelazną:  Augustynowicz Marja, i Borzęcka 
Joanna Żona Rad: Stanu z Drezna nr 673; v. Faltz Ulryka Wdowa 
po Tajnym Radcy, Senatorze, zBerlina nr565; Łapiński Mechanik 
Gtńwny przy Drodze Żelaznej W arsz:-Wiedeńs: z Londynu nr 1573; 
Ostrzykowska Darja Żona Radcy Stanuz Marjenbad nr 1019; Pra- 
wecki Michat Oby: ze Lwowa nr 415.

DOnHE§lElIA.

Do Składu Owoców przy ulicy Rymarskiej pod Nr 737/,, 
fw  domu W . Heuricha, nadszedł znaczny świeży transport^ 
jOHOCÓW  z Wiednia i W ęgier, jako to : Hrzo-i 

eskwiń, GrnszeR Duannów, i innych w różnych < 
Igatunkacb Owoców; oraz %VI A OIw II o \' białych 
[czarnych: tudzież S Ł I W E R  najwyborniejszych, ' ' 
Isprzedają się po cenie umiarkowanej.

Potrzebne są l ' l " A  uzdatnione do robienia O k r y ć ,  
w  Magązynie przy ulicy Miodowej, Nr 486.—  S. D z ie c b c iń s k i .

^ ^ ^ '^ ^ ^ J u ^ u b m ia m s z a n n w n ą  Publiczność, żemam z m ^ ^  
czny zapas L A M P  do iiluminacji, próżnych i na
lanych łojem, zwyczajnych i kolorowych, jakoteź 

— k a g a ń c ó w ,  które sprzedaję po umiarkowanej 
Ocenie. Życzącym sobie urządzenia iiluminacji, lakową do- 
Apełniam przez moich ludzi, za umiarkowane wynagrodzenie.w j ł c i u i a m  jzi ‘ “ u k y ”    7 f

ffi Majer S z y d ło  w e r ,  w Gościnnym Dworze pod Nr
sklepu, za Żelazną Bramą.lii' — ^

IOI/2;

Dziś rano ciepła stopni 8. Wczoraj w południe stopni 13. 
Dziś rano wysokość wody na W Ule  stóp 1 cali 11. 
TEATR WIELKI. Jutro, N iem a z P ortic i.

W  Drukarni Kurjera W arszaw :.—  Wolno drukować, d. 20 Sierpnia (1 W rześnia) 1856 r .—  Starszy Cenzor, F. Sob ie izcza ń tk i.


